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Rola Polski w Genui.
Konferencja genueńska 

potkała się w opmji poi* [ 
leiej z nielicznemi wyjąt- 5 
;axni, z tym zainteresową \ 
iem na jakie bezwzględnie 
asługuje, a jeżeli, mimo to, 
aznacza się u . naa wciąż 
eszcze daleko idąca rótni- 
a poglądów co do jej ce- 
ów oraz co do jej wyni- 
tów, jakich się po niej mo 
:emy spodziewać, to nie 
łasza w tern wina. Sam 
jerządek dzienny konferen 
ni, wyliczający równorzęd- 
ile z utrwaleniem pokoju 
mropejskiego, sprawę za- 
>ezpieczenia praw własności 
iterackiej i przemysłowej w 
poszczególnych krajach, naj 
oczywistszym jest dowodem 
te nawet wśród jej inicja* 
torów brak jest jasno wy
tkniętego programu dla o-

brad, które maią być w 
Genui podjęte. Ta niepew
ność co do spraw  najistot
niejszych musi oczywiście 
niepomiernie utrudniać od 
powiędnie do nieb przygo 
towanie. Niemniej wydaje 
nam ttę, że ze stanowiska 
gospodarczego można już 
dziś ustalić pewne ogólne 
wytyczne dla roli, jaką Pol 
ska na konferencji odegrać 
może, lub nawet powinna.

Panuje u nas bardzo roz 
powszechnione mniemanie, 
że w dziedzinie ekonomicz 
nej delegacja nasza dążyć 
będzie musiała przedewszy< 
stkiem, żeby przy zaryso 
wujących się planach odbu 
dowy Rosji kraj nasz nie 
był zupełnie pominięty, a 
przeciwnie nawet, żeby przy 
tej odbudowie zapewniony

był Polsce udział, odpowia 
dający znaczeniu jej intere 
sów w krajach, z któremi 
na wschodzie bezpośrednio 
sąsiadujemy. Słuszności te
go poglądu nie potrzebuje 
my tu bliżej uzasadniać. W 
istocie wszelkie projekty, 
które by oddać cnciały ży 
cie gospodarcze Rosji w sui 
generis monopolową aren 
dę Niemiec i Aoglji — a 
projekty takie, jak wiado 
mo, były już i są żywo dy 
skutowane w t y c h  o b y  
d w ó c h  krajach — z ko 
nieczności prowadzićby mu 
siały do zachowania naszych 
naturalnych dróg ekspansji 
na bliski wschód. To też 
oczywistem zadaniem deie 
gacji polskiej, jak to już z 
wielu stron wykazywanem 
było będzie, aby do takiej 
monopolowej eksploatacji 
Rosji, przeciw której zresz 
tą także ze strony tej ostat 
niej zaznacza się już pew 
na reakcja, za żadną cenę 
nie dopuścić, a natomiast 
uprzytomnić światu, który 
może jeszcze niedostatecz 
nie zdaje sobie z tego spra 
wę, że dla dzieła odbudo 
wy Rosji, Polska posiada 
również niezaprzeczone po 
ważne walory. Jeżeli nie 
możemy się mierzyć z Za 
chodem, ani co do wielko 
ści kapitałów, ani co do po 
wagi technjczno-przemysło 
wej organizacji jakie na ten 
cel mogą być rzucone na 
szalę, to jednak posiadamy 
w ręku dwa atuty, w któ 
rych nikt nas nie zastąpi 
t. j. nasze położenie geogra 
ftczne i nasza doskonała 
znajomość Rosji, skockrety 
zowaua w wielkim zastępie 
wykwalifikowanych sił tech 
nirznych, kupieckich i prze 
mysłowych.

Nie sądzimy jednakie, 
żeby na wyzyskanie tych 
atutów rola nasza w Ge
nui miała się wyczerpać. 
Wprawdzie w prasie poja 
wiły się już głosy, podkre
ślające z emfazą, że przy 
zamierzonej akcji odbudo
wy gospodarczej środkowej 
1 wschodniej Europy, a ta
kim przecież w najogólniej 
szych zarysach ma być cel 
konferencji genueńskiej — 
Polska nie może odegrać 
roli bez przedmiotowej, Jed 
nakże sąd taki, aczkolwiek 
dosyć popularny, zdaje nam 
się opierać na przecenianiu 
znaczenia, jakie Polska ja-, 
ko czynnik gospodarczy w 
zakresie międzynarodowych 
stosunków dziś p o s i a d a .  
Przeciwnie wprost jesteśmy 
skłonni mniemać, że kraj

nasz, którego waluta, — 
mimo pewnej zwyżki, jaka 
na jej korzyść zaszła — na 
leży zawsze jeszcze, tuż 
obok austryjackiej, do naj 
gorszych w Europie, jest w 
opmji Zachodu par excellen 
ce takim krajem, któremu 
pcmbc międzynarodowa jest 
potrzebną.

W stwierdzeniu tego sta 
nu rzeczy, wyznaczającego 
Polsce — na razie — rolę 
znacznie skromniejszą, niż 
my ją sobie nieraz pomię* 
dzy sebą chętnie wyobra 
żamy, nietylko nie widzimy 
absolutnie nic dla niej upa 
karzającego, ale wręcz na 

 ̂ odwrót uważamy, że winniś 
| my z niego wyciągnąć wszeł 

kie możliwe korzyści. Nie 
łudźmy się oczywiście, ani 
na chwilę, żeby jakaś po 
m oc, finansowa zagranicy 
ułatwiała p, Michalskiemu 
ustalenie budżetu na rok 
1922 , ale zdajemy sobie 
sprawę, że jeżeli Polsce — 
a razem z nią wszystkim 
innym krajom o walucie 
zdeprecjonowanej—tak jest 
trudno doprowadzić dziś do 
zrównoważenia dochodów 
z wydatkami, to między in 
nyod dlatego, że życie ich 
gospodarcze nie osięga po 
ziomu przedwojennego, że 

I produkcja przynosi d z i ś  
1 znacznie niższy niż wów- 
I czas dochód społeczny i że 
v na skutek tego również 

wpływy skarbowe nie mo
gą zwiększać się w stosun
ku do potrzeb.

Kardynalnym warunkiem 
uzdrowienia gospodarcze 
go całej Europy jest właś* 
nie przywrócenie wszędzie 
tego przedwojennego stanu 
wytwórczości. Tego, jed* 
nakże większa częśc kra
jów środkowej i wschodniej 
Europy o własnych silach 
nie jest w możności usku
tecznić, gdyż ich zrujnowa
na waluta uniemożliwia po
czynienia tyąh nakładów i 
remontów warsztatów pra
cy. jakie są nieodzowne dla 
należytego usprawnienia ich 
organizmów gospodarczych. 
Uważamy to za wielki po
stęp, że kraje Zachodu, któ 
re na problem odbudowy 
Europy zapatrywały się do 
niedawna tylko pod kątem 
widzenia pozbycia się swo* 
ich nagromadzonych zapa
sów towarów, rozumieją 
wreszcie, że źródła dzisiej
szych trudności tkwią głę
biej i że jeżeli chce się 
mleć klijentów na rynkach 
obcych, to trzeba zacząć 
od p: zy wrócenia zdolności 
nabywczej tych rynków.

Wiemy, że próby jakie 
w tym kierunku dotychczas 
były czynione, nie dały żad 
nych konkretnych wyników, 
gdyż za mało dostosowane 
były do potrzeb krajów, 
których odbudowę miały 
na celu. Konferencja ge
nueńska stanowi jedyną w 
swotm rodzaju okazję, że
by do tych prób znów na
wiązać i nadać im formę, 
któraby mogła odpowiadać 
interesom obydwóch stron. 
Stanowisko wszystkich kra" 
jów o nizkiej walucie w tej 
sprawie winno być jedna
kowe, gdyż potrzeby ich 
jeśli nie wsp,ólne, są przy
najmniej do siebie zbliżone. 

I tu właśnie otwiera się
w n a s z e n  przekonaniu 
przed Polską bardzo donio 
słe zadanie. Rozumiejąc, że 
podźwignięcie gospodarcze 
naszego kraju przy odpo
wiedniej pomocy zagranicy 
może dokonać się znacznie 
szybciej, niżby to dla nas 
samych było możliwem, win 

I niśmy uprzytomnić sobie 
| w jakim zakresie i w jakiej 

formie ta pomoc byłaby dla 
nas pożądaną, a ewentual
nie nasze postulaty wedle 
może ości uzgodnić z kraja 
mi, znajdującemi się w po 
dobnem do naszego położo 
żeniu. Jeśli dziś tu i ów 
dzie, a także u nas, zazna
cza się wvrażna tendencja 
do ograniczenia celów go 
spodarczych konferencji ge 
nueńskiej tylko do odbudo 
wy Rosji, to takie ściśnie* 
nie nie leży z pewnością w 
interesie naszym, — nieza 
leżnie już zupełnie od tego, 
że paczyłoby ono myśł prze 
wodnią konferencji, zwoła 
nej dla odbudowy Europy 
środkowej i wschodniej.

Właśnie na większe trud 
ności, przy konkretnem za 
poznaniu się z niem, na su 
nąć musi zagadnienie rosyj 
skie, tym ważniejszem bę
dzie uwypuklić należycie w 
Genui dzisiejsze potencjał 
ne siły gospodarcze innych 
krajów naszego kontynentu, 
które jako rynki zbytu rów 
nież winny zainteresować 
Zachód, a wśród których 
Polska z swoją blisko 30 
miljonową ludnością i nie 
wyzyskanemi jeszcze oogac 
twami przyrodzonemi win
na zająć bardzo poczesne 
miejsce. J e ś l i  pod tym 
względem delegacji naszej 
na konferencję udałoby się 
osiągoąć jakieś pozytywne 
wyniki, nie pojedzie ona 
tam na próżno,

E  /?.
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Giełda a Sejm.
Chociaż wieczni kandydaci 

na ministrów skarbu, p*. Ra
dziszewski, Kowalczyk, Osiecki 
i Krempa już odczuwają pe
wien błoci niepokój wobec kon
centrycznego ataku, jak] przy. 
puśdł Sejm do pana Michał ■ 
skiego, nie trzeba tracić nadziei, 
źe zdrowy rozum z wy ci ety  rów. 
nleź 1 tym razem i skończy się 
na burzy w szklance wody.

Giełda wszechświatowa i war 
tzawska już zareagowała na za
chowanie się klubów sejmowych 
gwałtowną znitką marki poi 
sklej. Sama możliwość wydania 
skarbu państwa na łup klik par
tyjnych I to w okresie przed
wyborczym podziałała na koła 
finansowe w ten sposób, źe za 
częły one gwałtownie wycofy
wać dolary, franki, steillog! 1 
marki niemieckie, a zalewać ry
nek pieniężny markami poi 
sidemi.

Jest to ostrzeżenie oplnjl pu
blicznej pod adresem Sejmu. 
Gdyby panowie posłowie mniej 
zainteresowali się wiecami w roz 
maitycb Plpldówkach, a bardziej 
tem, co mówią o Polsce na sze
rokim śwlede, co olszą o nas 
wpływowe wielkie dzienniki eu
ropejskie 1 amerykańskie, toby 
myśl o wszelkch przesileniach 
odrzucili od siebie daleko Od 
rzaclliby zaś ją jeszcze dalej, gdy 
by zdawali sobie dokładnie spra 
wę z nastrojów, jakie panują w 
samych Plpldówkach. Z wielką 
satysfakcją należy stwierdzić, 2e 
usilna agitacja pp. suwerenów 
przeciwko danicie poczyniła bar
dzo małe postępy. Nikt »lę co- 
prawda, niecieszy z tego, se bę 
dzle musiał złożyć pewną ofiarę 
na ołtarza potrzeb pospolitych 
ale też nikt z tego powodu, po
za panami posłami, nie czuje się 
nieszczęśliwym. Wszyscy nato
miast zdają sobie sprawę z tego, 
źt każda zmiana na stanowis
kach kierowniczych będzie tylko 
nowym eksperymentem, mogą
cym kosztować o wiele więcej, 
niż wyniesie danina.

Mamy dosyć eksperymentów. 
W dągu trzech 1st istnienia nie
podległego państwa naszego nie 
robiliśmy nic, tylkośmy ciągle 
próbowali. Ze te próby płaciliś
my naszą krwią i naszą pracą
— na co kogo było stać. Doś
wiadczenie zebraliśmy bogate i 
oto nadeszła chwila, gdy chce 
my jus zbierać owoce z ponie
sionych ofiar. I dlatego potrzeb
ne nam są warunki, w których
— jak się wyraził odpowiadając 
na ankietę, prezydent Ponikow
ski — spotykałoby nas jak naj
mniej niespodzianek. Stworzenia

nam takich warunków domaga
my się od Sejmu.

Jeśli ich nam stworzyć nie 
potrafi, to powinien się jaknaj 
śpiesznfej rozwiązać. Jeśli zaś 
potraf*, lecz nie ebee to niech 
się nie dziwi, że traci wszelkie 
oparcie w społeczeństwie I nie
chaj wyciągnie z tego te same 
konsekwencje. *

Nikogo nie przekona arge 
ment, źe gabinet p. Ponikowskie 
go dlatego tylko zdołał załatwić 
pomyślnie szereg ważnych za 
gadnień państwowych i jest na 
dobrej drodze do załatwienia 
innych, że trafił na odpowied

nie konjunktury. Konjunktury nie 
wytwarzają się przypadkowo, 
lecz są wynikiem pewnych nmie 
jętoych posunięć na szachowni
cy żyda. Dlaczego nikt przed
tem na te posunięcia się nie 
zdobył? Stara hlstorja z jajkiem 
Kolumba! Rozwiązanie, zda 
się, było puste ale nikt na od 
powiednią myśl nie wpadł. Te
raz żywi się urazę do ty.b, któ
rzy przygnietli skorupę I posła 
will jajko na stole Jakże byłoby 
to śmieszne, gdyby nie grodło 
tak tragicznem! skutkami, któ
rych początkiem jest gwałtowny 
spadek kursu marki polskiej.

Dlatego wierzymy, źe zdro
wy rozum i tym razem zwy 
Cięży.

(SI—*).

T E L E G R A M Y .
I l i lk i  ndukeji urzędnik!*,

WARSZAWA. (AW). 
Komisja oszczędnościowa 
w ministerstwie skarbu za
projektowała zredukowanie 
40.000 pracowników kole
jowych. W ministerstwie 
robót publicznych zreduko* 
wano liczbę urzędników 
Centrali i liczbę dyrekcji 
okręgowyob. Wynikiem do
tychczasowych prac ko
misji oszczędnościowej, jest 
zredukowanie we wszyst> 
kich ministerstwach liczby 
praoowników o kilka ty- 
sięoy.

I f r o i  i  s p r n i i  * 
„kr. Łufciiiskiigo”.

WARSZAWA, Wczor
aj, o godz. 9 sąd wojskowy 
ogłosił wyrok w sprawie 
„hr. Lubieńskiego*. Oskar
żony Zawidowski na za* 
sadzie „ustawy sierpnio
wej" skazany został na karę 
śmierci przez rozstrzelanie.

Oskarżony wysłuchał wy 
roku zupełnie spokojnie. 
Obrońoa wnosi skargę do 
sądu najwyższego. Kursu
ją pogłoski, że sąd posta
nowił zwrócić się do Na
czelnika państwa z proś
bą o ułaskawienie, a mia- 
nowioie o zamianę kary 
śmieroi na kilka lat wię
zienia i pozbawienie praw.

Piir«szi koifirtncji nlfdzy- 
naroiawi i  sloliny Polski.

WARSZAWA. Jak się 
dowiaduje Kurj. Łódt. do 
Warszawy zwołany będzie 
międzynarodowy kongres 
sanitarny. '

W chwili obecnej po
czynione już pewne kroki 
przygotowawcze i w dniach 
najbliższych rząd polski
wystąpi z odpowiednią ini
cjatywą do Ligi Narodów 
która już od siebie zwoła 
rzeczony kongres.

Czynniki wpływowe an
gielskie wyraziły opinję, że 
zwołanie takiego kongresu 
jest konieczne i wskazały 
właśnie na Warszawę, jako 
na najodpowiedniejsze miej 
see zjazdu. '

Będzie to pierwsza kon
ferencja międzynarodowa 
w s t o l i c y  Odrodzonej 
Polski.

T r i t l i l  t u d l e i j  poltko- 
■ d l i r ik l .

WARSZAWA. Wobeo 
zerwania umowy kompen
sacyjnej rząd polski i wę
gierski wymieniły pomiędzy 
sobą noty, w których za
powiedziały pertraktacje w 
ozasie najbliższym w spra
wie traktatu handlowego 
Polsko-Węgierskiego.

W związku z tem Mini 
sterstwo Przemysłu i Han 
dlu zwróciło się do Izby 
Handlowej Polsko-Węgier 
skiej z prośbą o dostarczę 
nie wszelkich potrzebnych 
materjałów i opinji żarów 
no kupców i przemysłów 
ców polskich zainteresowa 
nych tą sprawą, jak i świa 
ta ekonomioznego Węgier. 
Dyrektor Iżby przedstawił 
ministerstwu posiadane ma 
terjały i odbył w  tej spra 
wie kilka konferencji.

Ziiordow inii «iftiifri
«  Fiilindji-

HELSINGFORS (PAT. 
Biuro Wolf*). Wczoraj 
przed południem strzelono 
trzy razy z rewolweru do 
ministra spraw wewnętrz
nych Ritavuorj, w chwili 
gdy przed swem mieszka
niem wysiadał z automobi
lu. Minister Ritovuori zmarł 
w drodze do szpitala Mor 
dercę ujęto.

Aotoioija aiimiickingo 
G irugo Śląski

BERLIN, (PAT). W kwe 
stji au tonomji dla nienlie- 
ckiej części Górnego Ślą
ska toczyły się w ostatnich 
dniach rokowania, które 
jak donoszą pisma niemie
ckie, doprowadziły do por 
myślnego rezultatu, miano
wicie pruskie [ministerjum 
nie stawia już żadnego opo 
ru w tej sprawie. Chodzi 
jedynie o ustalenie terminu 
ogłoszenia autonomji.

Z i n a  M iz a i lc t i .
RZYM. (A. W.) Prjy. 

wódca fascistów, Mussolini, 
oświadczył, żefasciści zda- 
cydowani są wystąpić prze* 
ciwko konferencji w Genui 
która stać się łatwo może 
propagandowym wiecem ro
syjskim. Strzedz się trze 
ba, aby zaraza bolszewicka 
nie zakaziła znów Włoch.

R r o n l k o  telegraficzno.
X  W Rjece przyszło do no 

wycb zaburzeń. Fasciżci ostrzeli 
wali bidynek urzędu policyjnego, 
poczem rzucili kilka bomb.

X  Paweł Mounet, znany ak
tor Koaedji Francuskiej, zmarł 
w  Par.t żu.

X  Min. finansów Nowak za
komunikował □» wczorajszem po 
siedzenia senatu, że rządowe za 
pasy szlachetnych kruszców wy
noszą obecnie 18.745 kg. złota 
i 3 l l , l 5 5  kg. sreora.

X  Przybyła do > Drohobycza 
delegacja ‘rządu estońskiego w 
celu zapoznania się z przemy
słem naftowym.

X  Wczoraj w ministerjum 
wojny rozpoczęła się konferencją 
w sprawie przemysłu wojennego 
z udziałem politechnik, dyrekto 
rów szkół sawodowych i przed
stawicieli organizacji robotniczych.

X  Republika argentyńska za 
mian a wała swoim konsulem w 
Gdańska p. Ibarra Garzia.

X  Pramjerzy małej eutenty 
odbędą wspClną naradę w dniu 
Ż2 bm celem opracowania współ . 
nej iinji wytycznej na konferen
cji genueńskiej.

X  W wiedeńskich kołach fi
nansowych zapewniają, Ze znane 
gobeliny wiedeńskie oddane bę
dą Ąnglji pod zastaw kredytu w  
wysokości 2  i pół miljona funtów.

X  P o k o j o w a  organizacja 
wojsk polskich nie przewiduje 
osobnego stopnia—  wojskowego 
podchorążego. Nazwa ta utrzyma 
na będzie w przyszłości tylko ja 
ko tytuł szkolny wojskowego 
elewa.

X  .D aily Chronicie" donosi 
z W aszyngtona, ź e  panuje tan  
powszechny nastrój na rzecz od 
roczenia konferencji genueńskiej 
Odroczenie to byłoby życzliwie 
przyiete zarówno przez prezydeo ’ 
ta Hardinga jak i przez cały ga
binet amerykański.

X  Konsulat polski we Wis* 
dywostoku zawiadomił że z braku 
funduszów musiał wstrzymać re 
patrjację, która odbywała się dro 
gą okolną morzem.

X  Rząd belgijski postanowił 
przemianować niektóre miejseo 
w olci historyczne m in. W ater
loo ma się nazywać F osh loo  na 
cześć marszałka Fosha.

•MAE WILDE. Prsekład CZESŁAWA KOgŁOWSKIKOO, j

Such Canterville’ov.
5 Opowieść Hvlo-ldealistyezna.

Drugie ukazanie się ducha miało miejsce w nie 
dzielę w nocy. W krótce po udaniu się na spoczy  
nek. zostali zaalarmowani przeraźliwym hałasem  
w przedsionku. Zbiegłszy czemprędzej po schodach, 
zobaczyli, że  ciężki rynsztunek średniowiecznej zbroi 
urwał się ze sw ego miejsca i runął na kamienną 
podłogę — podczas gdy duch Canterville’ów, sie  
dząc w karle z wysokim oparciem, trze sobie kola
no z wyrazem ostrej męki na twarzy. Bliźniacy, k tó  
rzy nie zaniedbali wziąć ze sobą swych pistole* 
tów strzelających grochem, bez zwłoki puścili weń  
dw a pociski — z tą dokładnością celu, która się 
osi aga li tylko przez długie i cierpliwe wprawianie 
się na profesorze kaligrafji — gdy tymczasem poseł 
S tanów , w ziąw szy go na cel rewolweru, huknął w 
myśl etvkiety Kalifornijskiej’ ,R ęce do góry".

Duch zerw ał się i z głośnym okrzykiem wściekłości 
mignął skroś nich nakształt mgławicy, gasząc po 
drodze W aszyngtonową świecę, a tem  samem pogrą 
żając ich w całkowitej ciemności.

Dopadłszy szczytu schodów, ochłonął nieco 
i postanowił uciec się do swych słynnych wybuchów  
szatańskiego śmiechu. Niejednokrotnie się przeko
nał o wielkiej ich skuteczności, Opowiadano, że od 
takiego wybuchu peruka lorda Pokera posiwiała w 
ciągu jednej nocy, a pewnem  jest, że nie z innego

powodu, aż trzy francuskie guw ernantki lady Can- 
terville podziękowały za służbę przed końcem  mie
siąca. To też zaniósł się najokropniejszym swoim 
rechotem, aż sklepienia rozebrzmiały echem. Aliści 
nie zdążył jeszcze straszliwy śmiech zamrzeć, gdy 
drzwi się otworzyły i ukazała się w nich p. Otis 
w lekkim niebieskim szlafroczku.

— Lękam się. źe kochanemu Panu daleko do 
zdrowia — rzekła — i przynoszę mu butelczkę wy 
waru dr. Dobella. Jeżeli to niestrawność, zobaczy 
Pan że środek jest wręcz cudotwórczy.

Duch rzucił na nią spojrzenie nienawiści i na
tychmiast jął czynić przygotowania do zamiany w  
wielkiego czarnego psa zdolność i szybkość dla której 
był słusznie wsławiony i której Jekarz*domowy zaw sze 
przypisywał nieuleczalny idjotyzm czcigodnego To
masza Hortona, wuja Lorda C anteralle'e. W szela- 
koż odgłos zbliżających się kroków odwiódł go od 
tych okrutnych zamiarów; poprzestał zatem na na
daniu sobie słabego fosforycznego połysku i zniknął 
z głuchym jękiem grobowym w chwili właśnie, gdy 
podchodziły bliźnięta-

Znalazłszy się w swoim pokoju, oddał się nie- 
powściąganej rozpaczy i najgwałtowniejszemu wzbu
rzeniu. Prostactwo bliźniaków i gruby materjalizm 
pani Oti i były oczywiście nader przykre, lecz 
cogo istotnie bolało najdotkliwiej, to źe nie zdo
łał unieść rynsztunku. Miał był niepłonną na
dzieję, że  nawet współczesnych A m e r y k a -  i 
n ó w  przerazi widok Zjawy w  Zbroi jeśli już nie f 
rozsądnych pobudek to  chociażby przez cześć dla ! 
narodowego poety Longfellów*), którego ujmującą ! 
i wdzięczną poezją sam umilał sobie niejedną dłużą i

cą się godzinę, gdy CanterviUe'owie bawili w mieście 
Nadomiar był to jego własny rynsztunek. Miał go 
na sobie podczas Kenilworth skiego turnieju i usły
szał zań pochwały z ust samej Królowej-Dziewicy- 
A oto wdziawszy go teraz, został literalnie przytło
czony ciężarem potężnego napierśnika i stalowego 
szyszaka i rymnąwszy na płyty kamienne, boleśnie 
uszkodził oboje kolana i paznogcie lewej ręk i

Kilka dni po tem zajściu, duch był bardzo cho 
ry i jeśli wyjrzał ze swego pokoju, to tylko dla 
utrzymania krwawej plamy w należytym stanie. Al* 
że się bardzo pilnował, więc ostatecznie wylizał się 
i umyślił przedsięwziąć trzecią próbę nabawienia 
posła i jego rodziny porządnego strachu. Obrał pią 
Jj* 1 '-go sierpnia na dzień ponownego ukazania się 
Całe rano i popołudnie spędził na przeglądaniu 
garderoby i postanowił wreszcze wziąć: kapelusz
z obwisłem rondem i z piórem; śmiertelne giezło po 
fałdowane u szyi i na rękawach, oraz rdzawy 
sztylet. Ku wieczorowi zerwała się gwałtowna bu 
rza, a wichura była taka że wszystkie drzwi i okna 
starego domu trzęsły i rzężały. Taka właśnie pora, 
jaką lubił Plan jego był następujący: Miał przekraść 
się nieznacznie do sypialni Waszyngtona Otisa, 
zagadać doń stanąwszy w nogach łóżka, a następnie 
przy dźwięku cichej muzyki trzykroć pchnąć się  
nożem  w  gardło. Do Waszyngtona miał osobliwą 
urazę, wiedząc dobrze, iż to on zwykł niszczyć 
słynną plamę Krwawą Canterville’ów za pomocą 
Pinkertonowskiego W ywabiacza.

c. a.

*) Istnieje kill ad* Lm flelU v'i  p.Ł. 
Araonr* (Iskislet w ZbrsiJ.
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Hi marginesie.
W dniu wczorajszym za

jaśniało słonko w całej pełni 
i napełniło otuchą zlodowaciałe 
serca, rozgrzało zmarznięte no
sy i uszy.

Siwy mróz gdzieś czmy
chnął i skrył się za opłotkami 
przyczaił się w rowach przy
drożnych aby jeszcze choć w 
nocy wyłazić i wciskać się 
przez szczeliny do siedzib lu
dzkich.

Wróble i dzieciarnia igrały 
w blasku słonecznym i cieszyły 
się. rozgwar radosny dźwięczał 
wokoło.

Nawet termometr ruszył się 
tro chę i poszedł w górę wska 
żując ciepło, choć bvło to cał
kiem zbyteczne bo ludzie i tak 

w iedzieli że mrozu niema.
Ale stary termometr musi 

robić swoje, idąc w górę, uległ 
on widocznie ogólnej tendencji 
zwyżkowej, bo dzisiaj — z ra 
cji daniny — wszystko idzie 
w górę, a głównie ceny. Do gó 
ry też podnoszą i nasi paskarze

W góre zatem termometr 
w górę ceny a w górę też i 
serca... ,

Nledajmy się i basta!
Z dachów kapie woda, z za

marzniętych rynien sączą się 
brudy, a pod nogami naszemi 
klapie błoto, któremu przygląda 
ją się .melankolijnie* mistrze 
od miotły, dumając o zaikomo- 
ściach tego świata

Słowem nastrój weselny i 
ludziskom lżej się na sercu, bo 
copra wda lekko im też w kie
szeni, bo płacą ciągle daninę 
maskaradowo balową

Ale to już niedługo tego.
Przyjdzie post niebawem, 

znikną pączki lukrowane, a u- 
każą się pączki wiosenne na 
drzewach.

W każdym bądź razie słoń* 
ce i ciepło napełniło nas otu 
ehą i wiarą w lepsze jutro

Ikar.

Nr, 40

— B e z p ł a t n e  o d c z y t y  
d i e  m ł o d z i e ż y .  Oddział 
Propagandy Higjeny Dziecka, 
działający z ramienia Amery
kańskiego Czerwonego Krzyża; 
przybył w dniu -czorajszym  
do Soanowea, dziś zaś rozpo
czyna swą pracę nrządzaiąc 
bezpłatoe odczyty dla młodzie
ży szkolnej >  ■•]{ kinemato
grafa „Zacisze* przy 01 D ę
blińskiej. Powyższe odczyt* 
■ą ilustrowane pokazami kine
matograficznymi, które wzbu- 
dzają wśród młodocianych słu- 
chaczy prawdziwy entuzjazm. 
Dzięki tema, że Amerykański 
Czerwony Krzyż d z l.it w ści
ąłem porozumieniu z Minister
stwem Oświecenia, młodzież 
szkolna ma możność skorzystać 
* działalności higfeniczno-oś- 
wiatowej tej instytucji. Przed 
końcem bieżącego tygodnia 
zCdrą 13000 naszych dzieci 
stkolnych wysłucha wspomnia
nych odczytów. W  czasie no 
bytu w naszym mieście Od 
dtia ł urządzi 4 odczyty dla 
dorosłych, pierwszy x nich od
będzie się jutro, w niedzielę. 
19 lutego, o godz, 3 popoł. w 
sali Z.Z.P. przy ul. Marjackiej. 
Przed odczytem wygłosi słowo 
wstępne Dr. Suchodolski, se
kretarz miejscowego Koła le
karskiego. O poparcie akcji 
zwrócono się również do aa 
stępujących osób: do Dr. Cko 
montowskiego, dr. Kozłowskie
go, Dr. Zahorskiego, dr. Wit
kowskiego i prsf. Knotbe. Na- 
stępne odczyty dla dorosłych 
zostaną wygłoszone w ponie
działek 20 lutego, we wtorek 
21 lutego 1 w środę 22 lutego

I nie do decydowania podań licz 
| nych petentów, którzy już od 

szeregu miesięcy prosili rząd 
o udzielenie pozwolenia na za 
łożenie różnego typu spółek 
akcyjnych. W  swoim czasie 
Minister] um skarbu wstrzyma 
ło udzielenie tych pozwoleń, 
ałbo wręcz odmawiało chwilo 
wo te^o rodzaju prośbom, licząc 
się z momentem braku pienię 
d"y na rynku. Obecoie sytuacja 
finansowa znacznie się pspra 
wiła co skłoniło władze kom 
petentne do zmiany knrsu swo 
jej polityki w kierunku udziela 
nia pozwoleń na zakładanie 
spółek akcyjnych,

— S o sn o w r ic z a is i*  z  3  
k o m p  t s l s g p .  B a r a n o 
w i c z *  zasyła ą pozdrowienie 
dla miłych i pięknych Sosno 
wiczanek. R . Taleotowski, B. 
Bulla, Z. Paobolczyk, J. No
wacki.

N adesłane.
Od członkiń aekcji wydaw

niczej byłego .Koła Kobiece
go Oświaty Ludowej*, otrzyma
liśmy następujący

K O M U M IK A T i
Niżej podpisane członkinie , -T „-w , .  

sekcii wydawniczej byłego .Ko Księgarnie

Kronika.
— P olicja  a  p ra so .

W e wszystkich^krajach cywi
lizowanych przy komendach 
i  komissrjatach policji istnieją 
tak zwane .Wydziały prasowe* 
w których reporterzy pism in
formują się o działalności po
licji. Pożytek z tego Jest taki. 
Ogół za pomocą prasy dowia
duje się ie  policja czuwa i za 
darmo pieniędzy nie bierze. 
Policja zaś jest pewną, te  
prasa niepopsuje jej .roboty" 
8<ły* nie ogłosi takich rzeczy 
•  których pisać jeszcze nie
można. U nas w Zagłębiu a 
szczególnie w Sosnowcu jest 
inaczej, gdyż tu istnieje .ta 
jemnica słuźbows* I często się 
słyszy ie  pp. komisarze za- 
branisją wydawać prasie tych 
sekretów. Ale o ile nam wia
domo, dotyczy to tylko pism 
miejscowych, gdyż w zamiej 
ocowych pismach spotyka się 
często różne wzmianki w któ
rych wyraźnie jest napisano 
który komisarz je adziolił. Sku 
tok tego zaó jest taki, że pis
ma otrzymują informację od 
osób trzecich lub też prze
drukowując je z innych pism, 
■ie zawsze podają wiadomsści 
ścisłe I przez to ukazują się 
nieraz wiadomości o napadach 
dokonanych przez rejenta, lub 
poćwiartowanych dziewczynach 
których wcale nie było. Spo
dziewamy się jednak że kiedy 
Sosnowiecka policja bez po
mocy Warszawskiej będzie — 
wykrywała fałszerzy tysiąc- 
irankówek oraz kiedy jej prze
staną aresztand uciekać to bę- 
dzie mniej wstydliwą i skrom
ną — a .tajemnica służbowa*, 
będzie obowiązywała tam gdzie 
jest rzeczywista potrzeba.

— O s tr o ż n i*  z  m ię s o m
W niektórych miastach stw icr 
dzono przypadki zachorowań 
ludzi na trychinozę, która po
wstaje skutkiem spożycia m ię
sa świń t r y c h i n o w a t y c h .  
Przeto ostrzegamy ludność, 
przed nabywaniem mięsa po 
kątnie t.j. u roznosicieli domo
wych i w sklepach rzeźniczych 
nalepy zwracać uwagę na zna
ki stemplowe rzeź at miejskiej, 
znaki te są dowodem, że mię 
so zostało zbadane w stacjach 
trychineskopljoych.

— S p r y t n y  I * * k .  Jak
się dowiadujemy Icek Poliwo- 
da, którego zatrzymano przy 
przemycania dolarów za grani 
cę, zlikwidował s»oje interesy 
w Sosnowcu i zbiegł na Śląsk. 
Ponieważ i tam nie czule się 
bezpieczny, jak opowiadają je- 
go współwyznawcy, ma zamiar 
sprzedać swój majątek i prze
nieść się do Berlina, Pożądane 
by było ażeby nasze władze 
położyły areszt na mebelkach 
które Poliwoda posiada Jesz- 
cz* w Sosnowcu, ażeby cho
ciaż część kary i daniny po
kryć za nie,

— T a k i*  p orząd k i.
Onegdaj do pociągu przycho 
dzącego do Sosaowea o g o 
dzinie 10 m. 25 rano, wsiadła 
w  Ząbkowicach pewna kobie
ta która miała wysiąść w Go- 
łonogu. Konduktor za wsiada
jącą zamknął drzwi tak i e  w  
Oołonogu pomimo wysiłku 
owe) kobiety i współjadących 
nie można było loh otworzyć, 
dopiero na akatek krzyku ja
dące] w Dąbrowie, drzwi otwo 
rzono, lecz konduktor pociąg
nął ową kobietę do odpowie- 
dzialneśoi za jazdę bez biletu,

— Skałki ślizgawicy
I m r * z s i  Onngdaj na szo
sie prowadzącej z Zawiercia 
do Niegowy przewrócił się koń 
przygniatając swoim ciężarem 
woźnicę Feliksa Wasata tniesz 
kżóca Zdowa. Po upływie 
3 „kwadranay nadjeżdżający 
ludzie wyd ubyli Wasata z pod 
konia i stwierdzili, że, Waaat 
oprócz ogólnego potłuczenia 
odaroził ręce 1 uszy.

— SpAłki akeyja*. W
Miaisterjsm sksrbu przystąpio
no obecnie bardzo energies-

ła Kobiecego O iw iaty Lodo
wej komunikują 'to  następuje: 

Prowadzone przez nas od 
szeregu lat wydawnictwa, sku • 
pione w Księgarni Ludowej 
Julii Sikorskie! (Warszawa ul. 
W arecka Nr. 14), a składające 
się z działów, noszących na 
główki:

1) Podręczniki dla szkól 
powszechnych, 2) tanie wydaw 
nictwa dla dzieci, młodzieży i 
samouków, 3) bibljoteczka im. 
Bolesława Prusa, 4) Teatr L u
dowy im Faustyny Morzycklej, 
po zlikwidowaniu Księgarni 
Ludowej przekazane zsstały pod 
opiekę i zarząd. Towarzystwa 
Naucz, szkół średnich i wyż
szych i złożone w .Książnicy 
Polskiej* (.K sięgarni Uniwer
syteckiej*) w W arszawie przy 
ul. Nowy Świat Nr. 59.

Przy te) sposobności uważa
my za swój obowiązek podać 
do powszechnej wiadomości, 
że żadna z nas, a w tej liczbie 
1 przedstawicielka firmowa, 
nie była właścicielką ani wy
dawnictw, ani księgarni. W szyst 
ko to było w zupełności włas 
nością społeczną, którą tylko 
prowadziłyśmy jako redak to r
ki i admlnistratorki. Szczegó 
łowy rachunek z naszej na tem 
polu działalności każdej chwili 
możemy przedstawić, a tutaj 
pozwalamy sobie podać go po
niżej w głównych zarysach.

Obowiązek ten spełniamy 
po raz pierwszy, chociaż po
czątek naszej pracy siąga Je
szcze lat osiemdziesiątych ze
szłego wieku, gdyż, tak za 
czasów panowania rosyjskiego,

i ale 1 podczas okupacji niemiec
kiej organizacja nisza musiała 

być z konieczności tajemną.
sKolo Kobiece Oświaty Lu

dowej*, zawiązane w  eelu n ie
sienia oświaty 1 uświadomienia 
narodowego wśród Indu, od sa
mego początku dążyło do ce. 
lu tego rozmaitemi drogami. 
To było powodem, że wraz z 
rożwojsm organizacji wyłania
ły ślę z niej stopniowo roz
maite sekcje, działające we 
właściwych sobie dziedzinach.

Przeaewszyatkiem powstała 
sekcja finansom*, gromadząca 
landusze drogą składek, kon
certów, odczytów i t. p. Na 
stępnie ^organizowały się sek
cje; roedawnioo2—r o z d a J ą c a 
wśród ubogoj dziatwy elemen
tarze, podręczniki i t. p.; UUjo- 
fserna—dobierająca i zakładają
ca po wsiach i miasteczkach 
bibljoteki ruchome; ptdagogiee 
«*—zajmująca się organizowa
niem t, zw. kompletów i wy. 
syłająca nauczycielki do szkó
łek wiejskich tajnych i rządo

wych (z dopłatą od Koła). Nie 
bawem też powstała sekcja 
wydawnieea, która po rozwiążą 
nin Koła w roku 1907 istniała 
samodzielnie i przetrwała do 
dnia 1 lipca 1921 r.

Przez czas swego istnienia 
sekcja wydawnicza wypuśeiła 
w świat następujące ilości ksią 
źek: 1) R. M. Brzezińska. Ma 
ły elementarz 20 wydań 281.000 
egz. Pierwsze czytsnki 18 wy
dań 336 50O egz. Czytanki dru
gie 9 wydań 118.500 egr. Sno 
pek 4 wydania 75.000 egz. P o
czątki poprawnego pisania st. 
I. 3 wyd. 33.000 egz. Początki 
poprawnego pisanis st. II. 2 
wyd. 15.000 egz. Początki po
prawnego pisania st. III. 8.000 
egz. Początki popraw nego pi 
sania st. IV. 5 000 egz. Kłosy 
3 wyd. 21.000 egz 2) Tanie 
wydawnictwa dla dzieci, mło 
dzieży i samouków — róż
nych ksiątek 528 000 egz. 3)
B bljoteczka im, Bolesława Pru 
sa 315.000 egz. 4) T eatr Ludo 
wy im. Faustyny Merzyckiej 
36 000 egz ogółem 1.772.600 
egemplarzy.

W  dniu 1 lipca 1921 r. p 
Julja Sikorska jako tytularna 
właścicielka Księgarni Ludo 
wej wraz z członkiniami b. 
Koła oddały pod opiekę i za 
rząd Tsw. Naucz. Sz. Sr. i 
W yż cały za^as wydawnictw, 
odpowiadających celem oiwia 
ty  ludu a wydawanych przez 

Ludową w W ar-

We wtorek znakómita sztuka 
P«ni X.*.

.Dzieje salonu* w Dąbrowie
wystawione będzie w nadcho
dzący poniedziałek w teatrze 
Kometa.

.Motor miłości* w Będzinie 
przewyborna operetka Gilberta 
daną będzie po raz pierwszy w 
nadchodzący poniedziałek w tea 
trze Corso.

Z Ząbkowic.

Koło Młodzieży Starsze) w 
Ząbkowicach urządziło dnia 
12 II. 22 przedstawienie p. t. 
.Małżeństwo Loli". Młodzież 
miejscowa, a zwłaszcza har 
cerska nie uświadomiona ^co 
do treści i sensu moralne 
go sztuki chcąc poprzeć cel, 
stswiła się dość licznie.

Tylko młodzież, działająca 
wbrew zasadom czynu, mogła 
wystawić tego rodzaju sztukę, 
która działa ujessnie na moral
ność młodzieży.

Spodziewam się, że Kćłko 
to więcej tak postępować nie 
będzie, wrazie urządzeń tym 
podobnych przedstawień umie 
śsi na afiszach .D la młodzieży 
niedozwolone*.

H. A.

przy ul. W areckiejssawie
Nr. 14.

Zarząd główny Tow. Naucz.
Sr. i W yż. powołał z człon* 

ków sekcji wydawniczej b. 
Koła wraz z równą liczbą 
swych członków komisję do 
wydawnictw .O św iata*, która 
prowadzić będzie nadal pracę 
redakcyjną i wydawniczą wy> 
żej wymienionych działów, pod 
dawnemi nagłówkami i daw 
nemi winietami z dodaniem 
ogólnej nazwy .O św iata" oraz 
firmy Tow. Naucz. Sz, Sr. i 
Wyższych.

W ydawnictwa powyższe co 
atały złożone i nadal będą skła
dane w księgarni .Książnica 
Polska* W arszawa, Nowy 
Świat Nr. 59. J

Brzezińska R. M. Czerw iń
ska Anna. Dobrowolska Han 
na. Gerson—Dąbrowska Marja 
Jeziorańska Helena. Kurkiewi 
czowa W ładysława. Poraziń- 
aka Janina. Rostalska Marja, 
Sikorska Julja. W eychert — 
Szymanowska Władysława.

Ogółem wydań .Snopka* 
było 21; w  tem 17 nakładów 
Księgarni Polskiej, 4 ostatnie 
Księgarni Ludowej.

FRYZJER
w

om« i heski
Sosnowcu

vis a vis dworca Warsz. W.
Mają zaszczyt zawiadomić 

P. T , iż po gruntownym od
nowieniu zakładu polecają 
osobne gabinety damski i ma
nicure, również wykonywują 
wszelkie roboty z włosów 
zakresie fryzjerskim

Z poważaniem

MUSIAŁ i S -ka.

w

2108

Ś P I E W
metodą włoską,

solo oraz komplety. Zapity na 
chór dziecięcy. Takie konwer
sacja włoska, Godz. 3—4. Dyt- 

1 ow ikt Nt żb, ile* 6 m. 51.
____________________  2124

Z teatru N* C a m c H ą t.
(KOMUNIKAT TEATRALNY).
Dziś przedstawienia wieczo

rowego ufe będzie; popołudniu 
*aś specjalnie dla uczącej się 
młodzieży po ceHach nsjtań 
szych daną będzie znakomita 

, * satyra Wroczyńskiego 
.Dzieje salonu". Przedstawienie 
to zakończy balet - pantomina 
.Wesele w Ojcowie".

,dwa przedstawienia: 
po poładniu niezmiernie wesoły 
■M otor miłości* urozmaicony 
tańcami: wieczorem po raz p ier
wszy .Krakowskie zuchy" pod 
udatną reźyserją p. Winklera,

W poniedziałek przedstawia
nia nie będzie.

Orli. Grodziński
b. Iskarz szpitali chsrśb 
wsaarycznyoh i skórnych

Choroby aeieryozie, skorae, 
.  . I aoczopłelowe. na
PnyjmsJ* od 11-3 i od 6-8,

P u ie  6 —6.
SoaaoTioa Itw slsks ż a .  7 (2 p.)

►

>
►

Dr. medycyny

Józef Halicz
fe. śyrsktsr pawlatsws- 
fs  szpitala wsasryez. 
prsjjmijo w ehorobseb 
weitryciayeh 1 akfrayob 

•d 9—11 | oś 8—7.
Bfśzla Nowy Rysak J t  3

Magistrat przypomina płatnikom nadzwyczajnej daniny pań 
stwowej (od nieruchomości i świadectw przemysłowo-han- 
dlowychj, że termin wpłacania pierwszej raty upływa dnia

7 marca r. b
Po upływie tego terminu, danina będzie ściągana przy

musowo w drodze sekwestru, przyczem doliczane będą 5 t
kary w stosunku miesięcznym, jak również koszty sekwe

stracyjne.
Jednocześnie uprasza się płatników, aby ze względu 

na umknięcie niepotrzebnego tłoczenia się i wyczekiwania 
w ostatnich dniach przed upływem powyższego terminu t i 
7 marca 1922 r ,  pospieszyli już obecnie z wpłacaniem 
należne) raty.________________________ v M#3
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Jak żyje dygnitarz bolszewicki.
„Towarzysz* Ziaowjew, * właściwie 

Apielbaum, spędził jak wiadomo lato aa 
w ilegjataris w Otradnoje. majątku b. 
wielkiego księcia Mikołaja Mi ołajewioaa 
skąd c'dsUoni* jeździł do Petersburga 
samochedem dla spełnieni* obowiązków 
komisarza lodowego Koreapedent dzienni 
ka .R eraler Bota* twierdzi, ie  w Otra- 
dnojo „towarzysz* Apfelbaom, zwany „Ba 
ssą Petersburga* używał dla posług oso- 
biatyoh 30 ałmąeyob, a 5 knohanew pizy 
gotowywało dla dwora jago strawę zupeł 
ais tak. jak za czasów wielkiego księcia. 
Jedno, zoieie ojciec Apfslbauma, przybra
wszy nazwisko Radomyslskij (nazwiska 
tego niywał poprzednio za psenponim tak 
te Afelbanm młodszy) zarządzał znaną mle 
Czarnią Benoit, w Lessnoje pod Petersbnr 
giem. Liczba krów w » laikiem tem przed 
siębiorstwie zmniejszyła sie pod zarządem 
BadomysUkiego a 800 na 300. rasowe 
bowiem krowy mlaczne idą na stół dostoj 
■ej latorośli rodu Apfelbsnmów w Otra 
dnoje.

Perły  z łusk i rybiej.
Miniaterjnm b. dzielnicy pruskiej po- 

sisda dece, Se w Niemczech wyrabia aię 
perły z łaski rybiej. Najbardziej nadaje 
sic do tego wyrębo łaska okleja, Albnr- 
nna iaoidns, który w wielkich ilościach 
tyje w nasSyoh rzezach i '  jeziorach, a 
dla swe] drobnej tylko wielkości jest bez 
Sądnego gospodarczego znaczenie. Firmy 
niemieckie zaofiarowały za 1 litr  łaski 
tej małej rybki 30 marek niemieckich 
lab odpowiednia ilość narzędzi rybackich 
względnie aieoi, których brak w Polsoe 
tak dotkliwie rybacy odczuwają,

Gdańszczanie na ta rg u  pozaań 
skim.

„Dsnzingor Zeitang* donosi, U szereg 
firm gdańskich weźmie odział w przygo
towanym Targa Posnańskim. Wedłog tego 
pisma wielki związek prze«y*ła polskie
go z powodzeniem zgitają wśród człon
ków za wsiioiem odziała w tegorocznym 
jarmarku. Szczególne zaiuteroiowania bn 
dci przemysł włókienniczy w którym 
wezmą odział łódzkie i bielskie tkalnie.

Za wspomni*ń b. cesarzow a] 
Zyty.

Specjalny korezpodent pn-yzklego „Ha 
tica* p, Julss Saaerweia, roz®a»i»ł w 
Bordeaas z powracającą aa Madsirę b, ce 
tarzewą Zylą, donosi „Kur. W srizawaki*

Na bielący rok azkolay zapisała się («Mr>o*a epowiadała ma śwobodaie 
■niwercytety amerykańskie lak wiel 1 # przeszłości. Miądzy insew  wspomniało 

ty!- ! t.S  * T* K‘ roU *
Nowym Jorkn na dwa miejscowe u « - a ce.irtzm  Wilhelmem w Rartbnrga, w

rsytzty „Cojcmbia* i „College ef City j jg jg  r ąś zjeżdzia ty® obecne były
„zeza 32 000 zlnobeesów. e 1 tj..ą_ , ^  . m o6|twt dMto|ni.

« w \ : i :  u .  u .
Zyta będąca prawdziwym .eoiznt terrible 
tego pcwalnego zebrania, odezwała 1<« j
nagie da cesarzowej Augustj; — Sdyby 

a przepe nienia, i tak padła ta , śród nas, boiąba to wjrzą- j
Pomiędzy przyczynowi togo napływa doiłaby spustoszenie zensecyjael Na nwa-
oienUją in to )  w pnemjłl*. Wiele ; ^  ^  e m u o v *  aiemiecfc* < dptrłi. Lt- j

 . laicy francuscy byuby snpełaie gotowi to ;
] aezyniól Hie sądząl -  zawołała Zyta, ,
! ju  Lutnicy franenscy eje byliby zdoloi !

rzucić bomby na dom, w którym znajdo- 
! ją  sią dwie kobiety. OhooizS megą sis 
* zdzreyć błądy ze strony młedjoh .letników 

pragnących sią odznaczyć. I dolała zło 
I śliwie Tak nzprzjkład, gdy w dzień nro

r r z e e i w a u  u e z e n e u .  dzia króla belgijskiego lotnik niemiecki
Publiczność galerji rgymskich teatrów rznoił bombę na w ille, w której znajdo
wadai kampanjo przeeiwko paniom, i wt{ się król a królową i omal nie nabił
a zjawiają się w teatrze w nazbyt ■ kłfi|#wtj> lo postąpił tak — oesywiśoie
3 tych sukniach _ krayU 1 _  # ) r | | |  B| , opłłraao4e: Usłysiaw-

. l u T h i b n  Ooaatanei w Bzymie ozy to. coa.rzowa Augusta pokraśnisła i
w ... •_ i - L ------»* przypomniała aobie nagle, ze ma się « coś

■pytać Lndesdorfa.

Z Zawiercia.
Od dłuższego czasu «  fabry- 

ca T  w> Akc. „Zawiercie* powta 
rzaly aię systematyczne kradtie 
t e  różnych towarów bławatnycfa. 
W każdym wypadku policja prze 
prowadzała dcchodzenie, które by 
lo bezskuteczne. Kiedy już war
tość skradzionych towarów prze
niosła 16 mil|onów marek, kon
troler fabryki p, Adam Mróz (b. 
naczelnik urzędu śledczego) po 
stanowił działać sam na włascą 
reke. Siad naprowadził go aż do 
Nowo Radomska, i tam dzięki 
energji i umiejętnie prowadzone 
mu dochodzeniu przez kierowni
ka komisarjatu S t. przodownika 
W alerjana Drrczyóskicgo, wykry 
tó paserów Mordkę Szifa i Da
wida Kornberga, n których zna 
lezie no większą ilość towarów.

Dalsze dochodzenie wykaza< 
ło, że kradzieży dokonywali ro 
botnicy fabryki, którzy sprzeda 
wali skradzione towary paserom 
z Zawiercia, a mianowicie: H ito
wi Jesionce, Jakóbowl Fajgen 
blatowi i Mosikowi Grinkntowi, 
ci zaś wywozili towary do Nor 
wó-Rsdomska a nawet do W >- 
szawy. Większą Ilość skradzio
nych towarów już odebraco a 
dalsze dochodzenia wykaże tych 
wszystkich pseudo - partyjników, 
którzy znając zdolność p. Mroza 
gorąco protestowali w swoim 
czasie przeciwko przyjęciu go na 
posadę do fabryki, gdyż „nłużył 
w tajnej policji .

Dz:ś jednak sumienni robot 
nicy przekonali tie  dlaczego to 
namawiano ich do strajków i 
protestów i sami potępiają tych, 
którzy plzmią honor polfkiego 
robotnika A. AL

Ze świata, j
zepełflięnię yni* ę r s y u tó *  w f 

Ameryce. [
Na b ałąoj rek szkolny zapisał*

I szkoły teobaiczBSi w N« 
lyzt* 70 000  studentów

Nowym J.irSs 
iw pobierając 

i~cd  3000 profesorów i instruktorów 
issych uniwersytetach edmiwieno 
jęsh  wielkiej ilości kandydatów * po 
i przeje nienls,
•omiędsy przyosy 

nieniają ssstoj ■ 
dsioiy mogącej rozpocząć pracę same 
ilną, nie snajdaje odpowiednich na]ę«, 
pełnia ewą wiedzę Wyssie stndjn. 
esice* tectnieśne nigdy sie mięły tak 
lUego popyta jak obecnie. Nawet ps
in na oficera nie motaa otrzymać bez 
ńozenia wyśszyeh atudjów. podczas 
jny bowiem przekonano się Jak cenną 
t wyśsin wiedza, bądź humanitarna 
ż zawodowa w korpneie oficerskim.

Przeciw ko dekoltom

w

t

Magistrat m. Sosnowca
zam ierza nabyć w czasie najbliższym odpowiednie gmachy

a) w śródmieściu pod biura Magistratu,
b) w różnych dzielnicach m iasta pod szkoły miej

skie.
Oferty ustne lub piśmienne odnośnie sprzedaży skła

dać należy w M agistracie (Biuro Główne). 3278

I

Poszukujemy zaraz na stanowisko poważne:

samodzielnego kstrmekarza
specjalistę karmelu, obeznanego z wyrobem karmelków,

laborant* wytrawnego
z kilkuletnią praktyką Zgłoszenia z odpisami świadectw 
i podaniem wymagań uprasza ED, LlT\Xt INSK1, Tow. z ogr 
poręką Parowa fabryka cukrów deserowo-czekoładowych 
karmelków' i marraelad, POZNAM, ul. W arszawska 9 10.

2270

^ ■ n m r a s

Niezawodny środek przeciwko chrypce 
duscności, kaszlom.

„Granulki Russyana
(Grannies sulpharis aarnti benioinsti)

w yrobu  
Iw b o r m to r ju m  f n r m n o . M  K O i i L S r

tn* WarbMilie 
M ioslowssi I.

Sprzedaż w aptekach i składach aptecnnyeh. 
Sposób Mycia dołączony do każdego pudełka 1096

Pierwszorzędna fabryka m ydła^  
P  J. CW pjtaEM HRfT P

I  Sosnowiec, Targow a 7 t<«9 I

I zawiadamia iż sprzedaje się #

I M  piermatfo satunkn j
u w ierające  od 63 do 67 proc. tłusz- ! Ąf 6zUg Najmniejsza ilość sprzedaży W25 funtćw.

O G Ł O S Z E N I E -
Komisja dla nadania odznaki za rozbrojenie Niemców 

i Austrjaków w Zagł Dąbrów rozpatrz) ła złożone zgłoszenia.
Legitymacje i odznaki pamiątkowe odbierać można w 

poniedziałki, środy, piątki i soboty między godz 6 7* a V  a pp. 
w lokalu Koła Samopomocy b. Legionistów w Sosnowcu ul. 
Dęblińska i l ,  lewa oficyna parter).

Przy odbieraniu legitymacji złożyć należy 50 mk. na 
koszta admistracyjne Cena odznaki pamiątkowej 500 mk 

Zn Komisję dis nadanie odinek ze rozbrojenie Niemców 
i Austrjaków w Zagłębia Dąbruwskiem.

Przewodniczący: WĘGRZYNOWSKI.
Sosnowiec, dn 17 Intego 19j2  r. ______   2306

l|Wlii W venv vwwwe— --
i  dam została tak wygwizdaną, ie  

.rsysaący jej mężczyzna 
i pięścią i snwoleł z wściekłością, 
ocywilizowzni lndziel 
— Pan zię myli. odezwał się glon z 
iiji, niecywilizowanymi ladźmi są «  
riy ehodzą ueabrau.

Reklamy na chmurach
W Buffalo w Ameryce zawiązało się 
arzystwo, ekspleatające olbrzymio ra- 
ttary o wielkiej zile świaUa, rzacrin- 
reklamy na chmary t  peOiętka próbo

5 aktów  w 5  minutach
| V  Neapole powstał teatr fatnrystyez- 
t zy, którego głównym zadaniem miała byś 
\ skrócenie spektaklu do minimnm, Pier- 
; wsaa sztuka, jaką wystawiono w tym tea 
i trze, składała się z pięciu aktów, trwa- 
1 jącyeh każdy nio dłutoj niż minutę. Jed-

E p i l e p s j a  (Chirobs śiifłBgo-lliti)
Zmniejsza aiłę i ilość ataków konwulsyjnycb, a przy dłuższeto 

zastosowaniu, zupełnie usuwa tę chorobę 816

Oryginalny „ N 0 W O P I L E P T 0 L “

(i kogutkiem) Żądać w aptekach 1 składach apłecmych.

iklamy ! azkaw.l pnblicznośó przeszkodził, t . j  r .
iflaktorSw o siło miliarda śwłśo. Za i formie teatru, albowiem c wybuohem lś 
ca nieh modna sświotlaó chmury na ej ,  połndniowego temperamentu pobiła ną

nu ca wil~ 4 .1 .  W tan CDś * '  -  - - - -»|lJ śó " Ó - iŻ  kilometrów W wii spa , dyrikBjf " wykonawców, a

s r ,S ! t .r t i  i u w  u w .  i  . . . i«avw  —- — --------- * •
lo. Dedwiadcaania lo rzyzioze są ^ . 
oaes Aytalem próby jednakże adafy 
aieisczogólaio.

potom
_______________   _ futory
stycznej sztuki iłowa wyłączono zupełnie 
przestawiając jodynie niear ykułowano 
ddwięki. Akt pierwszy wskazał młodzień
ca, obojmnjącego dziewczynę. Oboje woła 
ją: aaal -  W akcie draflm;mama mogera

Szykany aaskia,
Iransnzi i Polacy są niemile widzie- ją. .eol ~  W akcie arngim:meme m.ger.
r hotelach ssksonskieh Plakaty ras- j grzmocąc dziewczynę, mówi hece!... — 
no na ścianach przestrzegają ich. za , ( i o h  y  akcie amant, zarsy

WS-JtiS “S^WSSTTS1 “h* mm**. - w ««
■ n'ol*taksy Hotelarze w ten sposób rtym dziecię na rękach bochaterkź płeoze:

• '    ................................... d l. lu l !  ntM| w  akcie piątym sądziowię
kat i tłum mówią: oeol Bocheter jui nie 
nie mówi, albowiem w is i., Trzeba priy- 
zaaća bajeczny skrót życia i aproszozoae 
pracy dramaturgsl...

"żałożyó' funiuM zapomogowy 
tańeów z Górnego Śląska.

Mlgso z Chin
la targach wiedeńskich okazało się 
o świńskie (oczywiście peklowane) 
wiezione ad z Chin. Mięso to kosztu 
wiej, nit miejscowa wieprzowina. i

Pralki (tary) biicfayeynkowi
- karbowane, oprawy z drzew a do 

tychże o różnych wymiarach i ga
tunkach z  własnego i pow ierzone
go materjału, hurtowo i detalicz 
nie wykonywa najtaniej i szybko

Zakład
hlickirsti-mukala.

B. P E Ł K O
Sosnowiac-Pogoć ul. Długa fh 22.

Cherohy żołądka 
kiszek, nerek, 
obstrukcje, be

morojdy
radykalnie leczą

§z«i!6irsk!i lorzkii ziałi
D r . B a u e r a

t  marką Kogut. Sprzedają apteki
f składy harfowe

SsuowiEC skład ao. łagiełlowtc;

Odmrożenie
M a ś ć  t ASJ

„9RROZOL1*
(z kogutkiem) 

leczy goi ranki i zapobie 
ga odmrożenia się koń
czyn. Żądać w aptekach 

i składach apt

I Egzemę, liszaje itp. I
l e c z y  m a ś ć

! „Lam Age”
sprzedają apteki i składy apteczna ' 

APTEKA A. GASEOKlEGi) w W erstawi. i

Suchoty oraz wszelkie
i Choroby piersiowe

leczy

| Błlsani Thiseofi# Agi
nźywa się sa poradą lekarza.

( Sprzedaje apteki i ekłady ap.eeiae..
! B art i detai. Skł. apt. M. Jagiełtewioia,

P o a z n k n j c i  p o k o j g
um eblowanego z żydem  lub bez. L at 
kaw e zgłoazeai* ul. D ębliftska 13 Dr 
Kozłowski. 2380

S t o  ty s ię c y
potrzeba do dobrego interesu na d o 
brych w arunkach. G w iazda Ludowa 
Szenowskn 17 m. 22.    2286
Cech szewców o .  Sosnowca
K omunikuje i i  w dniu ógo lutego *922 
roku  na ogólnem zebraniu został wy
kreślony z itaty członków Józef S io  
nińskl zam ieszkały przy ul Renardo- 
wakiej t 12 w Sosnowcu za ubliżenie 
Instytacli Cechowe). A  nie chcąc się  
podporządkow ać ogólnemu zebra atu 
powyższą sprawę skierow ano do Są- 
dn Pokotu, ZARZĄD.

______________________________3110

K o p ię  d o m
solidnie budow any z dużym podw ń 
r z e a  i ogródkiem w Sosnowcu. Ofer 
ty  upraszam  do K orjers pod „Dom* 
__________________ ____________2*97

Sprzedaje
się urządzenie ze sklepu spożywczego. 
Sosnow iec, ul. S lelecaa N r 2. Nowak. 
 2101

Z n a l e z i o n o
w dniu 1 la t* £ 0  1922 p ien iąd ze  na u 
H ej w Będzinie w sumie przesiło  2000 
m arek są do odebrania w  Powiatowe? 
Kom endzie Pol: Pań; w Będzinie po 
udow odnieniu praw a Własności, R ów 
nocześnie zaznacza się że znalezione 
pieniądse zostaną zw rócone właiclcielo 
w i dopiero po przedstaw ientu kwitu 
na zapłaconą należność za powyższe og 
f s z e n ie ^ ________ 2201

n i e m a
w ięcej m arnego nikłego wyglądu dzie 
c i. gdy ożywają Neo F osfstynę G alena. 
Przedstaw icielstw o na Małopolskę Mi
chał Nodzeóskl, K raków, K rowoderska
Nr, 17: _____________________

M ł o d y
inteligentny kawaler poszukule pokoju 
przy sa m o tn e j osobie warunki lokalne 
obojętne. Oferty J-Adm. Kur Zagłębia
pod Pokój._______________ 2300

Itttęligcotoa
panna (umiejąca szyć) szuka posady 
bony, gospodyni, biuralistki, kasjerki. 
Poważne referencje. Łaskawe o ferty  
Sosnowiec 3-go Maja 25 . P. Dobrowol
ski.__________________________ 2287

P r i y b l ą f d  
się  pies duży rasy wliesej jaeno żółty* 
Jest do odebrania Pogoó uL Cielądz-* 
ka Nr 11 M. H. 2282

A g c b i o n o  
dowody osobiste Stanisławy J a g lilo
w lc sz a m le s tk s łe ^ rZ e g ć ^ iO j—j J E J - ^

Z g a b t  O u
portfel z roayiskim paszportem na imię 
Stanisława Nowaka. Uprasza się o 
zwrot do Redakcji 2211

Fortepian
oryginalny „Becker* kró tk i czarny 
krzyżowy sprzedam  Dęblińska 11 śe- 
zorca wskate, 230b

; óagioąl
i paszport na imię W alentego Płaczko- 
: wskiego w Żarkach.
i cjl.

Zwrócić do^goll-

j , Zagf,' RpAtokton Jó śa f St»ch*r*kŃ


